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-  Z W arszawy d. 29.
i lttórVP°*nKsiądz Franciszek Bohom olec, mftW8Xy geUo-

słetńu zakonu je z u ic k ie g o , otrzy aj l6  ; kon -
łaryzacyją , był p roboszczem  » a <jtaniała-
•ylijarzem rzeczyw istym  j -  *»• tn^ '_^ enCie , uczy- 
wa Augusta , przeznaczył- w *e8 ^ 3OOO na
nionym  r. 1781.,. czerw onych  * 0 > w #ielk iego
fundusz di a ubogich i podupad,yc xjp. 18,000
stanu w Warszawie. Z tego ê.̂ a Warszawy,
ulokowanych było w kassie n“ a8,“ ,Ue 8tolicy. 
a złp. 36,000 Da dwóch domac xeDiem od-
Połączone te dwa kapitały, z d o t ą c - h c z a -  
łyskanych procentów, uczyniły w Drocent
*ach zip. 99,025 , od których roc* y P . fe . 
* V  4951 został (jak lat P0PeŁed™“ r„ aWskim
* « )  dnia 22go- hi m. na ratuszu- m-
"••ędiy 130 osółr rozdzielony., — .drżeniu świadectw

naczelne dowództwo całej artyłeryi, oprócz 
gwardyi, a pułkownik gwardyi Ganiczew do
wództwo konnej artyłeryi gwardyi.

t n i ę d i y  130 o s ó ł r  r o z d z i e l o n y . -  R o z K t a t t  lej 
® * y »  P o  p o p r z e d n i e m  p r z e j r z e n i u  ś w i a d e c t w  u b  

l l w «  ,  W y d a n y c h  p r z e z  k o m i s s a r z y  a d m i n i s t r a -  

s i n y c h  c y r k u ł ó w  ,  o r a z  o s o b y  g o d n e  w i a r y ,  

® 8h u t e c z n i o D y  z o s t a ł  p r z e z  w .  j k s .  k a n o n i k a  

K o t o w s k i e g o  j w . .  r e f e r e n d a r z a  s t a n u -  i- p r e z y -  

e n t a  m i a s t a ,  B a s z c z y ń s k i e g o , .  o r a z  W . r a d n e g o

Ł«czelnika Królikowskiego, T y m  sposobem  
otrzymały 4  osoby, każda po 200' z łp ., 8 osób. 
"aida po. 100 złp ., 50i osób po 50 z łp ., °0  osób. 
P° 20- złp.. i 1; osoba złp. 5.1 gr- 8 ..

Rossyją.
Cesarz jm-c rossyjski rozkazem dziennym z  d *

• marca- zalecił nową orgaoizacyją- całej ros- 
^ ■ e j  artyłeryi. Konna artyleryja- gwardyi 
V k da *'* z ^ hateryi- dział pozycyjnych i z 3ch  
ckkich bateryj artyłeryia konna armii- z 7 miu- 
° noych  brygad artyłeryi ,. do której należą 7 

,e kich —• t . - łn  st- <łv-wi/vie konnej arty-
brygad artyłeryi , do której 

dywizyj jazdy, 3 dyw izy jek on n  J 
•er,i , k tóre należą do 3 ch  odw odow ych 
pusów jazdy i attyleryi odw odow ej. , iervja* 
artyłeryi pieszej ma- trzy brygady , ar s 

'p ie sza  arm ii zawiera oddziały artyłeryi g 
dyjerów , liczą ce  6 dywizyj , każda o 3cn< y
gadach artyłeryi,. dywizyja artyłeryi na 
Z»e i i9sta  brveada dodana wojsku
gadach artyłeryi, dywizyja artyłeryi na h au*'"'Tl
*«e i iGsta brygada dodana w o j s k u  stojącem
w Biniandyi.. Jenerał -  major Sumaro w- m

Cesarz jmć., w dniu 1. stycznia b. r. raczył 
zatwierdzić nową ustawę korpusu inżynierów 
górniczych. Korpus ten, jest ustanowionym dla 
zarządzania górnictwem,, mennicą-, kopalniami 
t  wywarzałniami soli. Instytut górniczy otrzy
m ał nowe urządzenie w celu- kształcenia inży
nierów górniczych. Dla przygotowania m echa- 
ników-minijerów przy instytucie technologicz
nym petersburskim jest oddzielna szkoła, a przy 
m ennicy, również petersburskiej, klassa me- 
dalijerów. Nauki , pobierane przez uczniów 
szkoły technologicznej górnict-wai,, będą. też 
same, co i uczniów instytutu technologicznego,, 
tylko bliżej; skierowane do mechaniki-. Ich. 
praktyczne- zatrudnienia odnosić się- tylko będą 
ku* przedmiotom,, służącym do budowania ma
chin. z metalów lub drzewa,, tudzież ku- hydrau
licznym budowom-. Ptócz lekcyj , dawanych 
W instytucie technologicznym, uczniowie wyż
szego- rzędu przykładać- się będą do- nauk mi
neralogicznych,. o ile- te do ich przedmiotu-, 
stosować- się- mogą-,, a mianowicie w tern , co 
się tyczy budowy rozmaitych, machin., używa
nych- w kopalniach , fryszerkach i pracach pod
ziemnych-. Dołączy się nadto ogólny wzgląd’ 
na zasady budownictwa i>. o-ile podobna, język 
fraDcuzki lub- niemiecki-. Uczniowie ci beda0 0 O

używali-wszystkich- prerogatyw, ozyczonych ucz
niom instytutu-, technologicznego ,. zachowując 
obok tego- prawa swego stanu czyli urodzenia. 
Klassa. medalijerów w pałacu mennicy peters
burskiej pozostaje tymczasowo, urządzona we
dług. postanowienia komitetu- ministrów z dniai
24gp zeszłego, stycznia,.Portugali ja*.

Morning.Herald, donosi z Oporto. z- dnia 23,. 
lutego: Tego tygodnia byłowiele wieści w obie
gu-,, jak np.. o wnijściu wójsk hiszpańskich do> 
Ghav.es, o ucieczce Don Carłosa z Villa Keal do* 
Lamego , o. oddaleniu politycznych więźniów 
z więzień nad granicą, o powstaniu miast M on- 
Cao i Caminha na korzyść Donny Maryi i t. dl. 
Podług: listów z 2Dgp pisanych zYilla. Iteąli,,
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Don Carłos jeszcze lam bawił z rodziną 9Woją; 
lecz położenie jego stronników wystawione jest 
Za bardzo nieprzyjemne. Finanse Don Cariosa 
sa wyczerpane taU dalece, ze zmuszony był za
stawić swoje klejnoty. Migucliści posiali j e 
szcze więcej wojsk do Koimbry a siły ich woj
ska pod Oporto bardzo się zmniejszyły.

Okręt, który zawinął do Falmouth , a wypły
nął z Lizbony w dnia 11. marca, nie przywozi 
sądnych nowych wiadomości.

Courier z dnia 25. udziela dwóch doniesień 
T  Lizbony z dnia lOgo, przez okręt Carron przy
wiezionych , których wprzód nie mógł udzielić, 
a którym , ponieważ pochodzą z bardzo auten
tycznego źródła , nadaje wielka ważność. Do
niesienia te zawierają dokładną wiadomość o za
biegach , przez które w ostatnich miesiącach 
chciano na nowo obalić rejencyją Dom Pedra, 
lab  przynajmniej teraźniejsze jego ministery- 
ju m ,  lecz wszystko rozbiło się, jak mówi kor- 
respondent, o moc charakteru rejenta. Mini- 
eteryjum Silvy Carvalho jest teraz bardziej 
ustalone, niżeli wprzód. Niejaki p- H .» były 
korrcspondent dz. T im es , był pośrednikiem 
-między stronnictwem Palmelli a Saldanhą. 
Starania, aby księcia Terceiry wciągnąć do 
tych zabiegów, nie powiodły się. 1 lord Iłussel 
nie chciał się w to wdać. Miał ón na okręcie 
Ligthning popłynąć do Anglii, otrzymawszy po
żegna wcze posłuchanie d. 9., gdy juz nowy poseł 
angielski był królowej przedstawiony. —  T e  
Same doniesienia wystawiają położenie konsty- 
tucyjonistów we względzie wojskowym za- bar
dzo korzystne.* Bernardo de Sa stał, podług 
ostatnich wiadomości, w Mertola (Alemtejo) , 
zamyślał w dniu 10. wnijść do Beja. Gdy
by miał jeszcze 800 ludzi piechoty i 100 
jazdy, podjąłby się oczyścić całą AIgarviją. —  
T ym  sposobem będzie miał D om  Miguel od
cięty wszelki dowóz i wsparcie z Gibraltaru. 
Batalijon belgijski został z tego powodu wysłany, 
i spodziewają się odciąć związki Dom Mignęła 
c  Elvas. W  Leiria , Marvao i Alemtejo mają 
się zbierać ochotnicy konstytucyjni. Z  Oporto 
zamierzono uczynić poruszenie przeciw Figueira 
i Boimbrze. Infantka Donna Izabella Maryja 
wraz z jenerałem  Pavoas skazana została przez 
D o m  Miguela na wygnanie do Elvas. W San- 
tarem spodziewają się także hr. A lm er z 2000 
ludzi. W  Lizbonie oczekiwano codziennie no
wego ataku ze strony miguelistów z Santarem ; 
wszyscy żołnierze, znajdujący się w stolicy, 
odebrali rozkaz udania się do wojska , i Sal- 
danha stal gotowy do boju pod Cartaxo. Z  tego 
powodu nie bez ciekawości oczekują przybycia 
okrętu Ligthning.

Standard zawiera następujący wyc.ąg 
z Oporto z dnia 12. marca: Dom  Miguel
biera wiele ludzi do wojska w kraju , i j aK * 
zdaje dla tego , aby po każdej klęsce do 
zyskiwać siły , czego dowodem jest poswięc® 
nie się przywiązanego doń ludu , który i*łot 
jest najwierniejszym na ziemi.

Hiszpanija.

Indicateur de B ordeaux  donosi: Wiadomości
z Madrytu z dnia 19. marca wystawiają jedno
myślnie te stolice iaho zupełnie spokoj0. ’ j c o j  r • Por*
a stronnictwo Dom Mignęła i Don Cariosa W 1
tugalii jako zupełnie upadłe. Wnijście 09
nich do Hiszpanii, zapowiedziane  przez ode**/
karlistów, gdyby do skutka przyszło, byl° 
tylko czynem rozpaczy. Do dnia l9go m®  ̂
nie wiedziano nic , aby karliści mieli ptteł,s 
granicę portugalską. Bząd Francuzki z® 
strony , chociaż cierpiał , ze zbiegi kar*'9 
powróciły z Tnlle  , dla wzmocnienia 8tr0t,tV
ctwa , które się później przeciw niemu osŴ
czy, rozkazał, aby szwadrony jazdy, roZ |pj.
w departamencie Landes, osadziły niższe i
reneje. Dragony i strzelcy już są w i®irl
i wieść o zwinięciu naszego wojska obser ^
cyjnego zbita jest wyraźnie przez nowe
kazy ministra.

Dzieóniki z Bordeaux , nadeszle do Pal7
w dnia 27. marca ,  zawieraia znowu n i e  bar

,, . , , . . , ,  PodiDBpomyślne wiadomości dla królowej. *n
M óm orial położenie tej rejentki z k z
dniem jest krytyczniejsze. Gdyby Don Ca g.0
(m ó w i ten d z ien n ik ) ,  miasto ukrywani® “
w Portugalii podczas gdy się jego żołn>
biją , chciał się zdecydować , stanąć na
powstałych prowincyj , zapaliłaby się wojn®
mowa na półwyspie, której skutku niepodob® ^
przewidzieć. Oby królowa, dopóki ros P
wagę , umiała korzystać ze swojego poło* ^
oby zmusiła swój gabinet do wyjścia cok® ,
ze swojego otrętwienia; oby chwyciła sif 0 ^
nych środków, a Hiszpanija może być pr8
ocalona.

Wielka Brjtanija i Irlandyja-
,awi®rflGazeta Londyńska z dnia 23. marca ‘j 0iy- 

trzy ważne uwiadomienia: pierwsze dwa ■ 
czą się namienionego podziału pieniędzy  ̂ .• 
byczy między majtków’, trzecie zapowi®^ 0’ (a. 
przedsięwzięto potrzebne środki , ®ky a _ o je. 
tniego posiedzenia względem zn' es' ? D,gi8sz®> 
woli zupełnie do skutku przywiość, 1 |,yd
ze od d. 1. sierpnia b. r. niewola P°VVIiaC[i j#* 
całkiem we wszystkich angielskich osa. 
ko przeciwna prawu uznana.
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Albion z 3. 24. marca mówi: J  Grey
Mujęce urzędy, utrzymują dzisiaj , m;D-)9tery- 
po&tanowil złożyć prezydentur^ _ Wielko- 
juna , skoro się parlament na swi
Nocne odroczy. Feryje parlameo Stanley
do nowego urządzenia gabinetu. innych,
i książę Richmond wymieniani są o
jako następcy lorda Greya.® _ Thomas

Gtobe z d. 14. marca mówi: ” j)eDmau 
Denman będzie używał tytułu: J° ^ ne pfzed- 
* Oovedale w hrastwie Derby. ' poż.yteCt* 
stawienie lorda kanclerza etanu, J“ riecŁąt aby 
na, jcżl; nawet nie konieczną j e® jQr(jaj mają- 
Łył wspierany w izbie wyższej o którego za- 
cego znajomość praw (1<IW lo/  > ' Zrządziły 
sady zgadzają się z zasadam*J*'.ieg;’oQy został 
10» ze Sir Thomas Denman wy Qtwiei, w y -
do godności para. Król j mC, godności we 
niesienie uczonego sędziego do .ej mj4n0vnała 
Czwartek. Administracyja toryso ,reCjł p ,a- 
w ostatnich latach swojego rzą a r ( J e n a ,  Lynd- 
Wników lordami, mianowicie: ■‘■c . v,e(Ja mieli
hurst, Wynford i Gifford. W hig°«,e . “mana. 
tylko trzech: Broughama, Plunketta i -yy j e.
- Dzień. Dublin Evening-P°st dono ^  Rings

doym dniu zrabowali wichrzycie e . 9twa ,
Couoty kilka domów , i władze tego rzadu,
Jak się dowiadujemy, zamyślają pr. nańców 
aW  życie i majatek spokojnych mi - erci0n

K U -  s  3 L , , « .

" • l u t e ,  »  » * « ' « -

lA Ć Z  i i z u l  Z  ; « 4 » , i o  au ; r ;

dujemy sie, ze na wielo miej chce-
Się lud zapłacić czynsz dzm rzaw ny^^^ atoji

bliżej oznaczać tych miejsc , niezwy-
zapewnić, że dotyczące się granM po ^
c*ajaie umiarkowanych eenacti ° * i ie
"'Ione, ie  dzierżawcy sa w stanie p ac» V 
w nagrodę za cały czynsz aŁier?ałVD!< ci nie 
^ali czwarta cześć. Tej c z w a r t e j  ^c c » 
chciał dziedzic przyjąć, ale chociaż ,,na. eo 
no prawo , przecież z  powodu terazoiej 
stanu hrabstwa nie powinien się chwytao o_ . 
,n"ich prawnych środków. Bezprawia te P°P ^  
nia chłopstwo , uwiedzione podszeptami Pr
Zniaków i gazetami pokątnemi , pooiżooem* 
stanu bydlęcego przez systemat, który, jez 
nie będzie wykorzeniony, kraj popadnie W ar 
barzyństwo, niesłychane w historyk .

dziele: vA  plan o f church reform By Dor 
Heniey* t którego już wyszła szósta edycyja, 
^mieszczone są następujące podania: »lłościo 
cngielaki nie jes^w ogólności bogaty, albowiem

gdyby dochody kleru parałijalnego równo mię
dzy wszystkich członków były podzielone , po
jedynczy mógłby otrzymać rocznie tylko 185 
f. s . , a gdyby cały majątek połączony był z ka
pitałem dóbr w jeden fundusz, pobierałby ro
cznie tylko 350 f. s. Za powód do tych b łę
dów naznacza autor ciągłe przebywanie właści
cieli prebend po za swojemi paralijami ( ISon 
Residence) i skąpienie miejsc duchownych w 
jednej osobie. Podług wykazn , przełożonego 
parlamentowi 1827, z 10553 duchownych miejsc 
w Anglii i Wallii wynosi liczba duchownych, 
miejsca pilnujących 44X3, a tych, którzy, nie 
pilnując miejsca, wszelako pełuią obowiązki 
swoje, jak n. p. podczas połączenia kilku ko
ściołów dla jednego plebana, czyni 1500; re 
szta trwoni swoje dochody daleko od parałij , a 
właśnie te miejsca są najkorzystniejsze; 1223 
tychże przynoszą 300 f. s. i przeszło , 4361 
miejsc mają tylko dochodu 150 f  s. W pe
wnym obwodzie mieszka śród 1,144,779 dusz 
1,110,000 wyznawców kościoła kraj iwngo, 4 dla 
tych jest tylko 82 duchownych. W  samym 
Londynie i ooegoż obwodzie jest 977,000 mie
szkańców bez wszelkiego religijnego starania 
przez obrządek. Autor przekłada środki do 
reform y: 1) Bezwarunkowe zniesienie nie mie
szkających na miejscu (iVo« Residence) ; 2) znie
sienie skupiania miejsc duchownych na jed n e
go w wielu przypadkach; 3) lepsze odgrani
czenie parafij kościelnych; 4) polepszenie u- 
bogich paraiij; 5) zaprowadzenie właściwej wła
dzy do administrowania majątku kościoła, któ- 
raby pobierała wszystkie dochody i wypłacała 
podług słusznej miary; 6) oddalenie biskupów 
z parlamentu.

Podług wiadomości z Kantonu z d. 16. listo
pada r. z. niezmierne powodzie sprawiły w 
Chinach wielkie szkody. Miasto Czien - Czau 
zostało prawie całkiem zburzone , ponieważ 
bałwany wody zabrały 18000 domów, przyczetn 
Wielu ludzi utraciło życie.

Franey ja .

Journal du Commerce donosi: Ministeryjum 
wojny posłało depesze jeneralnemu kom en
dantowi Bajonny. Zapewniają , ze kilka ba- 
talijonów z pułków, stojących w Bordeaus, Mont
pellier , Nimes i t. d. ma być posłanych do 
Bajonny i Perpignan.

Na posiedzeniu izby deputowanych w d. 12. 
marca toczyły się dalsze narady względem to
warzystw. P. Fulchiron zrobił najprzód nastę
pujący wniosek: Ponieważ ta ustawa jest prze
łożona, wnoszę, że bezprawia stały się nie-
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hezpiecznemi ; poczerń przechodzi do rozru
ch 5w w Lugdunie, uważając j e  jaka skutek 
daleko rozgałęzionego spisku. Nie wiem, rzekł* 
czyli ustawa jest we wszystkich swoich czę
ściach dobra, lecz uznaję je j konieczność. Kró
lestwo lipcowe naprzeciw towarzystwom , koń
czy on, tak mi zda je ,  j ;ak Ulisses naprzeciw
ko Cyklopowi Polyem ow i, który doń rzek ł :  
Jutro rano pożrę cię. Tak ludzie stronnictwa 
spodziewają się przywłaszczyć sobie władzę; ale 
zasady, które rozszerzają, sprzeciwiają się ich 
własnym nadziejom ; będą sami złowieni w si
dła swoich błędów. P. de Failly uważa utłu- 
mienie związków za potrzebne atoli sądzi, że 
przełożona ustawa ani jest potrzebna ,  ani po
dobna do. wykonania. Jedyną drogę do. usu- 
□ ienia tego widzi w pomnożeniu: liczby przy
sięgłych. Minister sprawiedliwości, hr. d’Ar- 
gout, zwraca najprzód uwagę,, i i  rząd przez 
swoje środki przeciw powstaniom nie mógł ni
gdy dogodzić oppozycyi;. kaz.de rozporządzenie 
w ładz, czylito było uprzedzające lub. utlumia- 
jące , jest ganione , a przez naganę paraliżo
wane. Ja, rzekł o n ,  oświadczyłem, co się do
tyczę wypadków z d. 23. lutego., ze rozpoczę
to w tej mierze śledztwo., którego, skutków 
oczekiwać potrzeba. T u  mówi urzędnik, są
dowy (deputowany Portalis} w mowie sw.ojćj ,  
z e  w dniu owym wystąpili urzędowi i  pńłurzę- 
do w i zbójcy (: assommeurs)^ Nie powinienze 
sędzia,  który codziennie wyrokować powinien 
względem najwyższych dóbr człowieka,. wie
d z ie ć ,  źe najdroźszem jego dobrem jest. sława?- 
Jeźli niedowied/ionem oskarżeniem, stara się 
naszemu uwłaczać honorowi, więc- nadweręża 
jawnie- swoję. powinność ’ ako sędzia, i  depu
towany. (S iln a  przerw a.) ;—  Prezydent: T o  
pewna., źe byłby ta zemacb na- niepodległość- 
deputowanego ,  gdyby doń ' chciana powie
dzieć :. Wpan. jesteś k u pcem , i  dla tega nie 
m ożesz nic- mówić o interesach wojskowych ;■ 
liub: wpan jesteś sędzią , i  nie możesz wyda
wać- wyroku o. marynarce. Jlta powstaje na 
deputowanego- z powodu zatrudnień, poza izbą, 
tien nastaje- na wolność pariameutową. —  l i r .  
0’A r g o u t J a  tego nie chcę mówię- tylko-: je ź l i  
izba chce-nas oskarżyć z powodu, mniemanych, 
zbó jców , niechaj. Lo czyni. Atoli-, gdyśmy 
raz oświadczyli:, że owe twierdzenie jest fał
szywe ,  nie ma, nikt prawa ,, ponawiać obwinie
nia , honor- obrażającego.; powinniśmy, więc za
wsze odpidrać-zarzut: Oskarżcie nas porządnie, 
a natenczas będziemy odpowiadali. Tym ,którzy , 
uwiedzeni. ni-edorzecznemi doniesieniami-,, za
wsze ten sam zarzut powtarzają., ponieważ czy- 
sig, cieparłameular.nie.,  tylko.- nieparlamentar

nie odpowiedzieć mogę. (Silne poruszę** *• 
Odpowiedź moja j e s t : Formalnie i staDoWC 
oświadczam, że oskarżenie przeciwko 
wniesione jest kłamliwem. Co się dotyczę * 
rżenia przed dom em  pana Garnier Pagd* w 
27. lutego, było mi wiadomo, że w owym 
rzonym czasie wezwał do siebie zgromadzę®. 
D la teg o  postawiłem przed jego domem l® 8'® 
rzantów miejskich. Ci nikogo nie obrazi!' > ^ 
Pages zapytał i c h ,  czego tamże cb c f i  
co oświadczyli ,  ze nie ma onym nic do 
kazania. T o  wszystko wiem z doniesień 8,0 
mych sierżantów, i z radością mogę dodać, 
znajdowało się tylko kilku gwardzistów aB̂ a, 
dowych. Mówca przechodzi potem do to ^  
rzyatw; powtarza wyrażone krotnie imiona 8̂ 0, 
cy j ,  na które dzieli się towarzystwo praW c* 
w ie k a , Ł czyta miejsce często nam ief 'oD f  

listu adwokataVigarto. Wiecież wpaD°Wj ’ 
rzek ł, że nowe towarzystwo składa sif * £ef 
wokatów, spraw nie mających , z lekarZj 
chorych i z wielu innych zepsutych ludzi" 
gałę ziają się wszędzie i  wszędzie naruszaj? 8P 
hojność. Mówca kończy lem ,  że poleca pr } 
ją ć  projekt da ustawy.

^Dokończenie na-stępi.)

Holancfyja-.
Wiadomości z  Flaagi potwierdzają donieś*" 

że hrabia W. F". de Keede o d je c h a ł w 
jalnem p o s e ls tw ie  król. względem Luxem  ̂
ga d o  księcia Nassauskiego. D ow iad u jem y  
że- A ust ryja. i Prusy, poślą swoich o mo
ny ch, do Biberich..

Belgijum. . ; i.
N a ; p o s i e d z e n i u  ia b y , r e p r e z e n t a n t ó w  ^

24V marca- dał minister wojny następfj?c^raj. 
jaśnienie :  »Swieże wiadomości, które ode  ̂
e m  z północnej- Brabancji-, dozwalają 1,1' cb 
wiedzieć, że wojsko holenderskie stoi n_a ,e(Jja 
samych leżach, ja k  stało podczas *W,B e. 
obozu pod- Kyen i  Oirschot. Tymczasem 
w n a ,  że to- wojsko wzmocnione j e8t 0r' 
wnijście w szeregi urlopników, i.żedawa 
lopów,, które miały, zajść w d. i -  mB,rCj,|ór*J 
stały ograniczone. Co się nas dotyczę, gta- 
ufamy, traktatowi z d. 21. mają, nie P ' ,e !H  
lismy jednakże być na pogotowiu na f0ku! 
wypadek. Kazaliśmy założone w przeazł)’ . Qł»- 
obozy. utrzymać, i na- wiosnę znow ® J c a V *dzene. Izba może być pewną-, ze '*8 'r0ót^ia''
Środki, jakie przedsięwziął, nie s ą  tego ^e. 
aby o- nich rozprawiać na trybunie ;; łeClflSjelł|' 
cie wpanowie być pewni; źe jesteśmy jwjjik*®’ 
przypadek- przygotowani. Wojsko ® 
jest w stanie odeprzeć w szelki napa
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Journal S  A m crs  z d. 26. tnarca m ówi: 
^Wczorajsze posiedzenie izby reprezen . 
(na którem zapytany był msn'atetf w°V. «an^yi) 
dem mniemanego uzbrajania sm reprc-
przedstawiło komiczną ecenę? J i łernpM
zentacyjnej-. Pewna gazeta, która ur0d *
aż do dziecieństwa posuwa, nj| a z . #t
jak amieszna i nie podobną do pr • głCie 
ta obawa, zaraz poważni deputowa " 
głośniej wrzeszczą niżeli to pismo. ^  ‘estają 
cały nad stawił sie przed lŁDą, r v_
u . jeańym „ - . „ U . ; , ; ,
być, aby ogłuszony tym gwar-
narod uspokhić. Jedni chcą, J w bębny 
dyje narodowe, drudzy, aby u er . g-e . pyta> 
na pobudkę. Minister wojny nka j * 
na co te hałasy? Krótkie oświadczenie^ 
kaja tę nową w słowach burl ’ , nie pDj mu- 
nej wiadomości powstałą. ■» tł,.pv. na- 
h *  ci wielcy mówcy, ze z e ' r z e -  
azem położeniu podobnych do y Belgijum 
czy raptowny napad Holendrów takowy
jest najniepodobniejszy ; *e D £  holender- 
nadwerężyłby befcpieca.eńBtwo rza _rRtvv Eu- 
skiego i byłby obrazą dla iŁonych ?
ropy, w spokojnym zamiarze zgr°m 
^iepojmująz , że taka bojaźn °braz niem 
narodowa, i jest haniebnem niedo  ̂ .„ n ie 
rządowi króla , który , co się dotyczę »  V 
czeństw państwa, wie lepiej, niżeli w ŷ 
gazety i trybuny łudu, czego się obawiać 
czynić należy? Położenie nasze .aewn^ a 
jest ustalone ugodą z d. 21. maj g .
w Zonboven. Stan ten rzeczy może a. p
dłniyć, i tylko w drodze dyplomatycznej może
w tern zajść odmiana.®

N iem cy. -
Dz. Courier sejmu bawarskiego zawiera na^

Stępujący wyciąg z projektu do ustawy, °  ^
etącóy się uchwalenia stałej listy cywi nej. 
Lista cywilna króla ustanowiona zosta a na
2.350,580 zl. Zabezpieczona jest na wszyst ic
dobrach koronnych i w żadnym czasie nie 
moie być bez glosowania stanów podwyższona 
ani bez zezwolenia hróla zmniejszona. Ta is a 
zluzyć powinna nie tylko na wszystkie potrze  ̂ y 
dworu i utrzymanie hróla, lecz i na uposaże
nie kasy gabinetowej, potrzeby panujacój ki 
lowej , na utrzymanie małoletnich dzieci mo 
narchy, na koszta dla całego dworu; na wy
datki wszystkich sztabów dworu i na pensyje i 
płace kwijeskowanych sług dworu. W  żadnym 
czasie, wydatki, wynikające z utrzymania dworu, 
nie mogą' być bez zezwolenia stanów assygno- 
Wane do kasy państwa. Urządzenia i t-d. opf*-

dzane będą z listy cyw ilnej, inwentarze w tej 
mierze zostaną na żądanie i stanom przełożone, 
i skarb domowy bez zmniejszenia swojej war
tości utrzymywany. Apanaże, płace wdowycll, 
i utrzymanie królewych, summa na utrzyma
nie następcy tronu, i pełnoletnich królewiczów, 
wyposażenie i t.- d. królewnych, podarunki przy 
rozwiązaniu królowej i królewnych, koszta urzą
dzenia domu królewiczów, które nie mogą prze
wyższać ilości ich rocznych apanażów, będą, 
jak dotąd, opędzane z centralnej kassy pań
stwa. Są jeszcze dodane przepisy dla utrzy
mania rejenta państwa na przypadek malo- 
letności króla.

Podług wiadomości z lłoethen  umarł najstar
szy panujący książę Anhałt - Bernburski d. 2-1. 
marca w Bailenstaedt , po krótkiej chorobie, 
w 67 roku życia swojego. Po zmarłym nastę
puje syn jego jedynak, dziedziczny książę Ale- 
xauder B aro l, urodzony 2. marca 1805.

Gazeta powszechna donosi z Monachijum 
z d. 25. marca : Królewski sąd wyższy apella- 
cyjny, wydał wyrok w sprawie śledczej barona 
Closen , podług którego może się bronić, nie 
będąc więzionym, wszelako mieszkać powinien 
w dobrach swoich Gern, gdzie zostawać będzie 
pod dozorem policyi. Tym czasem w skutek 
tego uznane fprzeciw niemu szczególne bada
nie ciągnąć się będzie dalej w Gern.

M ercury  altoński donosi pod d. 24. marca : 
rjńśt tu w obiegu plan do założenia kolei ż e 
laznej między Hamburgiem, Bremą, a Hanno- 
werem i Brunszwikiem. Za pomocą towarzy
stwa akcyjnego , które JKW. książę Cam
bridge i ministeryjum gabinetowe upoważniło. 
Droga ta wyniesie błizko 50 mil niem ieckich, 
i pójdzie krajem równym mało zabudowanym. 
Uważając te okoliczności, jakotez inne przed
sięwzięciu przyjazne, obliczyli znawcy zbliżone 
koszta na 70 do 80000 talar, za milę n iem iec
ką, a cafą kolej błizko na 4 mil. talar, pie
niędzy hanowerskich. Summa ta ma być ze
braną przez akcyje, 5000 po 1 00 ,  a 2000 po 
50 f. s.

W  Monachijum nwierzono chętnie rozsze
rzonej wieści, jakoby zabójca Baspra Hauser, 
sam sie stawił wsadzie. Lecz radość ta krótko® c t
trwała. Człowiek ten jest włóczęgą, który uni
kał wielkich gościńców , lecz tak głodem był 
dręczony, że wybrał tę rolę , aby mieć d?bry 
obiad. Odkrył ón się z tego powodu włościani
nowi z Klein-Quendstadt , że jest zabójcą Hau
sera, i uzyskał to u niego, że go darmo żywił, 
w nadziei, iż za tak rzadkiego ptaszka zyska 
15000 zr. Niewinny zabójca został do Berlina

X *



posiany, odwołał natychmiast awoje zeznanie i 
duHDo byłby wolny, gdyby go nie zatrzymywa
no , dla tego, że nie ma ale ctetn rtywieśc, 
z kod jest rodem. Najlepsze zaś w tem jest 
to , ze  włościanin zada pieniędzy i nie chce  
wierzyć, ze  oddał fałszywego zabójco.

Prasy.
"  W  gazecie królewieckiej czytam y: Podług 
pewnych wiadomości ściągniony będzie w roku 
b ie ż ą cy m , około sierpnia lub września, cały 
pierwszy korpus wojska z należącemi do lego  
batatijonami tandwerów i szwadronami jazdy, 
wraz z pierwszym batalijonem królewieckim, 
I 3 batalijonem konickim pułku gwardyi land- 
w erów , a to aby w naszem mieście przez 4 
tygodnie cwiczył się w obrotach wojskowych. 
Większa część tych wójgU (jak mówią, 18 ba- 
talijonów piechoty a może i cześć jazdy) sta
nie  obozem  w namiotach pod miastem.

Turcy ja.
Podług wiadomości z Konstantynopola dal 

sułtan w d ,2 7 ,  lutego, w obecności księcia Sa
mos, p. V ogorides, posłuchanie bat onowi Na- 
thaniel de Rothsch ild , synowi c. U. jenerał- 
nego konsula w Londynie, który od niejakiego 
czasu bawił w tej stolicy dla wypłacenia por
cie summy , którą nowe państwo greekie jest 
winno. Baron de Rothschild zamyślał opuścić 
niebawem Konstantynopol i powrócić przez 
Wićdeń do Londynu.

M ehm ed-Ali bawi jeszcze ze swoimi mini
strami w Kahira, gdzie jeszcze zamyśla prze
pędzić dwa miesiące i czekać na syna swojego, 
Ibrahima-paszę, z Syryi. Do konsulów angiel
skiego i francuskiego, którzy tam juz są, przy
był jeszcze rossyjski jeneralny konsul Duha
m el.  Bywają częste uarady, których przed
m iotem  jest ustalenie pokoju na Wschodzie.

Podług wiadomości z Morza Czerwonego, 
znany Turek  Bilmez uciekł do Obeida. Sądzą, 
z e  wojsko egipskie wejdzie bez wystrzału do 
Y em en  i to miasto osadzi.

Multany i Wołoszczyzna.
Z  Bukarestu z dnia l7g o  marca donoszą % 

yOnegdaj z południa przybył tu nadzwycza
jny poseł wysokiej porty , Ahmod - pasza , ze 
swoim orszakiem , w powrocie z Petersburga, 
i wysiadł w przygotowanem dla siebie m ie
szkaniu , w domu wornika Michała G h ika ,

_ ,
członka rady administracyjnej. Nazajutrz d. 
przyjmował poseł wszystkich bojarów , na * 
rych czele był metropolita, później jener* 
cesarsko-rossyjskich , a potem ajentów • 
sulów mocarstw obcych. W ieczorem  *°°1 
wał się na balu, wyprawionym przez rząd 
łoski. Na dzisiaj ofiarowano posłowi d aćuC( '^  
lecz  poseł wymówił s ię ,  ale przyrzekł >  ̂
wieczorem w teatrze na operze. Jutro wyj^ 
chać ma do Konstantynopola. Ahmed - paS £  
przyjmując bojarów postąpił zgndnościąt ,0  j 
powiadając na mowę m etropolity, 
ich, aby trwali w wierności i przychylno80' 
swojemu monarsze, w. sułtanowi. Dodał, 
musi pospiószać , aby jak najprędzej Z 
u stóp tronu zapewnienia ich posłaszeus 
i uległości ku sułtanowi, tudzież, aby przy*P  ̂
Bzył ch w ilę ,  w której księstwa te osingn|^P° 
Winny przyrzeczone cnym szczęście.

W ia d o m o ś c i  Ł a n d low e  i  przemysłów®*
(Preussische H andlungs-Zeitung.) hondy11 ,* 

25. marca 1834. W handlu wełną panUj e .D̂|. 
większa cisza. Zapasy wełny z Niemiec ' 
szpanri coraz się bardziój nagromadzały 1 * ^
są znaczno.. Odprzedający wstrzymują srę * P 
wodu cen wysokich ; lecz gdy na lądzio c 
są teraz wyższe , jak kiedykolwiek bytyi Pr* 
to i producenci mocno się ze sprzedaż? _ \  
m a ją : w ostatnich zatem Bześciu t y g o j cte 
żadnego prawie nie było odbytu. Ceny j c® . 
się nie odmieniły. Z  tem wszystkiem ■ P° 
waz rękodzielnie mało tylko mają wełny w 
pasie , rękodzielnicy w krótee zapewne b® 
gi p r z y b ę d ą . _______________

W  pismach publicznych wiele r0ZVr,aV,,^ ‘  
po dziś dzień o obecnej cenie wełny ^
sk ie j , i gatunki wełny z Australii, 
te raz , równie są wiadome , z czego at? 
ż u je , że z małemi' wyjątkami, welDy ' *
takiego gatunku , że nawet średnim g®toD 
wełny z Niemiec w cenie ńie zaszkodzą- j

WIDOWISKA we LWOWIE.
W

Teatr niemiecki. — Dziś: La Molinara, wie#* 
miczna opera we 2 aktach.

Jutro: Die Ahnfrau, trajedyja w 5 aktach- 
Teatr  p o l s k i . — W  poniedziałek: Pkkność * g ? '  

trajedyja w 5 aktach Józefa KorzemoW8*'

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest: Nr. 45. Rozmaitości.)
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